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Wielki dramat w 8 aktach (z prologiem) z życia i dzie- 
jów dworu angielskiego, według-znanej powieści 


Jziś cała Lódź Sp 
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oprawa Slaska w Radzie Ligi ilarodów 


Poprawka polska co do procedery ALN. 


GEHLWA, 3. (PAT). Gadz. 10 rano. 
Od sper'alnego korospondenta. Rada 
Lizi Naroców, której crugie pøs odzenie 
Bęsji zws€zą «| byla poświęcone apra- 
wie sporu m «dzy Alba: ą a Jugosławią, 
Sprawie urZanizacji pravy isteloxtualnaj, 
SPraw:e siżiego trybunału sprawiedli- 
watti młądzy aArodowcj9 | oprawie Or- 
gonizącj| bygieny. za mie sit na daiaiaj- 
Srem popolud.ioWSM posiedzeniu spra- 
WA Preponowancj przez rząd pols i po- 
prawki co do o©rólnej procedury Rady 
Ligi w *rrawia O. Siąskaa mianowicie): 
Samego „Początku działalności 
Rady Ligi, at do chwili obecnej stoso- 
wano procadurę, która przedstawia po- 
ważne niedogodności, polegające na tem, 
że wszelkie TaDerty, zawierające expose 
do poszczególnych gęsjj, nlbo też pro- 
ektow CZy reaolucjj, njo były: komuni- 
wane 5AWCZAS, ani członkom Rady, a- 
RI stronom Zainteresowanym, lecz były 
m doręczane dopiero ną samym posie- 
niu w chwili rozpoczęcia dyskusji. 
W imieniu rządu polskiego de- 
legat polski profesor Askenazy Za- 
Propongw aj obecnie modyfikację tej 
procedi w tym sensie, aby kopje 
wszelkich raportów, składanych Ra- 
ARE aprobaty, były doręczane 
0 om Rady oraz przedstawicje- 
lom stron zainteresowanych conaj- 
maiej na tydzień przed odnośnym 
posiedzeniem Rady Ligi. 
Jak widać poprawka polska ma 
pasczenie ogólne dia wszystkich człon- 
ów Ligi. Chodzą tu o zasadę, aby dać 
z Steresowanym osobom kilka dni czą- 
dla zaznajomienia sią z odnośnymi 
Projektami czy rezolucjami, 


Odrzucenia poprawki. 
Formuła kompromisowa. 


„, GENRwĄ; 3. (PAT.) Godz. 6 w. 
Od specjalnego korespondenta. Na 
czislejszem pogjedzeniu Rady Ligi 
sesji zwyczajnej, które odbyło się o 
godz, 16-ej, Odrzucono propozycje 
Polski w sprawie zmiany procedury, 
stosowanej dotąd przez Rade. Prot. 
ABkenazy bronił swej Poprawki, wy- 
rażając również z góry zgodę na 
każdą inną formułę, któraby dawała 
zainteresowanym stronom w waż- 
niejszych sprawach niezbędnąj ilość 
ozasu do zbadania tych spraw. Hy- 
mans (Belgja) bardzo gorąco zwal- 
ezał poprawkę polską i bronił pro- 


oedury dotychczasowej, zwłaszcza 
w zastosowaniu do sprawy litew- 


skiej. Imperjali (Włochy) zwalczał 
również poprawkę polską. Balfour 
(Anglia) popierał zasadą, z której 


wynikła propozycja polska i zapro- 
ponował formułę, przez której zasto- 
aawanie strony zainteresowane mia- 
łyby prawo w ważniejszych wy- 
padkach zażądać odroczenia dyskusji 
i głosowania na kilka dni. Prof. 
Askenazy zgodził się natychmiast na 
propozycję Balfoura, która została w 
końcu jednomyślnie przyjęta. 


Odpowiedź Ishitego na neig polską, 
(0d wlasnego koresp. 


GENEWA 8. W odpowiedzł na 
zawiadomienie delegacji poskiej do Ligi 
Narodów, iż zrzeka sią wprawdzie przy- 
sługującego jej na podatauwie art. 4, ust. 
6 prawa brania udziału w posiedzeniach 
Rady Ligi Narodów, dotyczących spra- 
wy górnośląskiej, jednakowoż zastrzega 
sobie prawo to w końcowych obradach 
Rady Ligi Narodów, prezydent Nadzwy- 
czajnej Konferencji Rady Ligi, wicehr. 
Ishi odpowiedział jak następuje: » 

„Frzyjmuje do wiadomości oświad- 
czenle, iż Rząd Polski na razie nie za- 
mierza skorzystać z przysługującego mu 
A. wynikającego z art. 4, ust. 5. 

ednakowoż, o ile Rząd Polski będzie 
uważał za konieczne Skorzystanie z tego 
artykułu, wówczas nie omieszkam przed- 


stawić wniosku w tej sprawie Lidze 
Narodów“, 


Pierwsze zebrania „Czterech“ 


GENEWA 3. (PAT). Od spe- 
cjalnego korespondenta. Czterej 
członkowie Rady, wyznaczeni do 
zbadania sprawy G. Sląska, zebrali 
się poraz pierwszy wczoraj, 


Podział pracy w komisji czterech, 
(0d wiasnego koresp.j. 

GENEWA, 3. Utworzona przez Ra- 
dę Ligi Narodów Osobna komisja dla 
zbadania sprawy górnośląskiej, składa- 
jąca się z przedstawicieli Belgii, Brazyjji, 
Chin i Hiszpanji, zebrała się w dniu 
wczorajszym, po posiedzeniu zwyczajnem 
Rady Ligi Narodów dla omówienia spo- 
sobu prac swych. 

Komisja postanowiła podzielić prze- 
dewszystkiem między swoich czlonków 
dokumenty, wrąezone jej w sprawie G. 
Sląska, by każdy członek komisji złożył 


UWAGA: Frenumeratą, 
oraz wszelkie należności 
przesyłane pocztą, nala- 
Ró resować jak nastę- 
pije: 


FAWEŁ URBANIAK 
Łódź, Przejazd Nr. 3, 
„Praca“, 


Niezwykłe arcydzieło filmowe! 
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Marka Teama 


Ceza premimernty: 
Kiesięcznie Mk. 200 
na prowincji „ 250 
Zagranicą 


„ 400 
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następnie 1a plenum komisii swoją o- 
pinję co do tych dokumentów. Dotych- 
Czas jeszcze ni: można było się dowie- 
dzieć w jaki sposób komisja dokonała 
podziału, 

Prace swe komisia bardzie prowa- 
deita besawbegynia po zmkońcaeniu zwy- 
czalrego posedzenia Rady Ligi Naro- 
dów, co prawdopodobnie nastąpi już w 
dniu jutreajszym. Zuznaczyć należy, że 
prace komisji bedą przyspiaszone, tak, 
ażeby mogły zapaść w sprawie „górno” 
Śląsziej dscyzja jeszcze w końcu bieżą” 
Cego mingacha, - 


‘Decyzja śląska najpóżniej da 15 
października. 


WARSZAWA, 8. (wl). Jak donoszą 
x Paryża Briand ctrzymał z Genewy 
notę z zawiadomieniem, ża Liga Naro- 
dów przyjmuje na siebie sprawą uregu- 
lowania sprawy górnośląskiej. W pary- 
skich kołach dyplomatycznych przypusz 
czają. Że decyzja zapednia najprawdo- 
podobniej do 15 października b. r. Po- 
między członkam! Ligi Narodów zaczyna 
siç ustalać przanonsnie o konieczności 
podziału trójkąta przemysłowego naQ. 
Sląsku. à 


Sprawa wileńska. 


GENEWA 8. (PAT). Na porządku 
dziennym posiedzenia Rady Ligi Narod. 
które ma się odbyó w sobotę, znajduje 
się sprawa sporu polsko-litewskiego. 
Sprawozdawcą będzie Hymans. 


O kontrolą nad rozbrojeniem Niemiec. 


GENEWA, 3. (wł), Wczoraj rano 
obradowała w Genewie Komisja Ligi 
Narodów utworzona dla sprawy rozbro:* 
jeń. Przewodniczył Noblemaire. Obrady 
dotyczyły interpretacji art. 218 Traktatu 
Wersalskiego. Chodziło mianowicie o 
kwestję, czy Rada Ligi Narodów posiada 
prawo kontroli postępów rozbrojenia 
niemieckiego na równi z Międzysojusz- 
niczą Komisją Kontrolującą. 

Noblemałre wyraził pogląd, że Rada 
Ligi Narodów posiadałaby prawa te do- 
piero wówczas, o ils Komisia Między- 
sojusznicza zaprzestałaby w Niemczach 
swej działalności. 

Komisja przychyliła sig do tego 
punktu widzenia i postanowiła, 2e w 
razie przekazania Lidze Narodów kon- 
troli nad rozbrojeniem Niemiec, organy 
wykonawcze Rady Ligi winny posiadać 
takie same prawa, jakie obecnie posia- 
da Komisja Międzysojuszniza w Berlinie. 


Polityka polska. 


Ustąpienia ministra Skarbu. 
(Od własnego koresp.) 

WARSZAWA, 8. Minister skar- 

bu Steczkowski postanowił ostatecz- 

nie podać się do dymisji, co usku- 
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+343. Niedziela 4 września 1821r. Cena [0 mk. (ła prouincii „10 50.) Fależotość pocztowa onłacona ratzałłem, 


Administracja otwarta od g. 9 rano 
do 7 wieczorem. .esesswe 


Redaktor przyjmuje we wtorki I piątki 
od 5 — 7 wisczorem. 


Sekretarjat Redakcji otwarty dla pu- 
bliczności od 6—8 wieóz, 
Rękopisów nienadających sią do draxn Rodakcją 
aim oi nie zwraca. "z p 


Arykuty bər oznaczenia hsonorarjnmu UuwałA28 
tą za bezpłatną. 


z prześllcznym 10-cio lotnim chłopcem TY 
TUSEM ŁUBIŃSKIM w rolach tytułowych. 


ieszy do Parku Ks. Poniatowskie 
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Rok II. 


Pismo poświęcona Sprawie robotników i inłəligəncji pracującej 


| CENA OGŁOSZEŃ: 
Przed tekstem mb. 40.— 
w tekdela mi. 50,— rekla- 
my mt, 26,—, nekrolog 
mk. 20—, Komunikaty 
mk. 25, zwyczajne mk. 12 
za wiersz nomparelowy 
jednot: mowy. 
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Ogłoszenia drobne 4.— m 
za wyraz, dla poszukują- 
cycli pracy 2— 
O;łoszenia zamiejscowe o 
50 proc. drożej. — Zagra. 
niezne o 10) pros. drotal. 
Ogłoszenia nadsyłans p3 
g. waże, $) os. lots] 
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Kursy tkactwa 


przy ul, Pzńskiej. 


Niniejszem zawiadamia się gu- 
chaczy Kursu tkactwa, iż zajęcia na 
kursach tych rozpoczną się 5 wrześ- 
nia r. b. o godz. 7 wieczorem. 


Słuchacz kursów. 
ma 1 wyw 
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tecznionem zostanie w nadchodzący 
wtorek. Konwent senjorów na po- 
siedzeniu wtorkowem ustali termin 
zwołania plenum sejmowego. 


Ostry profost polski. 


Przeciwko nitewypełnianiu traktatu 

pokojowego przez Sowiety. 

(Od własnego koresp.) 

WARSZAWA, 3. We wtorek wyje- 
żdża do Moskwy poseł polski p. Filipos 
wicz, który zabiera z sobą ponowną 
notę polską zawierającą ostry protest 
rządu polskiego przeciwko niewypełnia- 
niu (rakfatu pokojowego. 


Echa Zjazdu NPR, w Piotrkowie. 
(Od własnego koresp.) 

PIOTRKOW, 3. Z okazji Zjaz- 
du delegatów Narodowej Partji Ro- 
botniczej (NPR.) z b. dzielnicy Kon- 
gresówki wczoraj odbył sią, olbrzy- 
mi wieo robotniczy na dziedzińcu 
gmachu Stow. rzemieślników. Prze- 
mawiali prezes Koła sejmowego N. 
P. R. poseł Chądzyński, poseł Wasz= 
kiewicz i Niewinowski. Przemawiał 
też imieniem Wielkopolski poseł Hers 
imieniem Pomorza Antoni Antczak, 
Po wiecu uformował się pochód s 
orkiestrą 1 sztandarami na czele 1 
podążył przed Dom Ludowy, gdzis 
wygłoszono szereg mów. Uchwalono 
rezolucję, żądającą ustąpienia obec- 
nego rządu i rozwiązania Sejmu, 
potępiono wolny handel, żądano ka- 
ry śmierci na paskarzy, Żądano zam- 
knięcia granic dla wywozu żywno- 
ści, Na wiecu uczestniczyło z górą 
7 tysięcy robotników. Owacyjnie 
przyjmowano posłów i delegatów s 
Wielkopolski, Pomorza i Litwy. 


mme IE 


| oo ai 


"= zę RPK 


"e Tm 


"* 


"P = 


y=; 2 WYR WI" a 


w 


| PARK 
Ks. Ponialowskiegn 


a mama Pam a 


T bek. Po Wioa marka WM] Zu 


W niedzielę dnia 4-go Września 1921 r. odbędą się 
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Ł.OdzIza Straz Ogniowa Ochotnicza 
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Na rzecz kasy Inwalidów i Widów po Strażazach. Program Zabawy w Parku Poniatowskiego 


Wicika Fautowa Loterja 


mnóstwo cennych fantów mi in. materjały włókiennicze, drób, 
baran, kozy i t. p. 


Wielka Zabawa Ludowa 


Strzelnica, wyścigi w workach, zabawa z garnkami, drąg 
szczęścia, muzeum osobliwości 1 t. p. 


Początek Zabawy o godz. $ 
2-ej po południu. m 


orkiestry Tow. Akc, K. Szajblera pod batutą kapelm. Tonfelda. 


r. miae amarei o n 


W Niemczech. 


tis kaizer a rząd holenderski. 


HAGA 8. B. cesarz "Wilhelm za- 
czyna sprawiać rządowi holenderskiemu 
nieprzyjemności, tak, że rząd został zmu- 
szony do wypowiedzenia mu ostrego o- 
strzeźenia. 

Sprawa powstała z powodu tole- 
gramów, jakie eks kaizer zaczął od nie- 
dawna wysyłać na uroczystości monar- 
chiczne w Niemczech. 

Z powodu wysyłania tych telegra- 
mów odbyła się wymiana not pomiędzy 
rządem angielskim i holenderskim; rząd 
angielski wyrażał przekonanie, że dopo- 
sze eks kaizera są aktami politycznemi 
i żądał położenia tamy tej koresponden- 
oj. Wskutek tego rząd holenderski 
zwrócił w ostrej formie uwagą, że po- 
stępowaniem swojem łamle warunki, na 
iakich udzielono mu przytułku. 


Razkcyjną Bawarja się burzy, 
‘Od włusnego koresg. |. 


BERLIN, 3. Bawarski pessł Prager 
| przedstawiciel prowincji pruskiej Coy! 
wystąpili w Radzie Związkowaj Rzeszy 
przec wie sozporządzeniom wyjątkowym. 
Mieszczańskie partje Broalizowans Ban- 
warji wystąpiły ze wspólnym manifzstom, 
siierowanym przeciwko rządowi Rzeszy, 
Prasa socjalistyczna grozi oderwaniem 
Bawarii Półrocnej od związku z reak. 
ty,nym monachijskim rządem, 

Dzś ocbywa się konferencja pre- 
zydenta Eberta z kancisrzem Wirthem 
i przywódcą koalicji rządowej, Strese- 
manem, 

Przeciwko rozporządzeniom wyjąt- 
kowym występują w sposób bardzo 
ostry Ziezd purtyjny deutsch-nacjonalów, 
wirterbers*i związek wioścjańgki i partja 
mieszczańska. 

i ne 


` qe „” pan 3 || HT 1. 
Powstanie w Chinach. 


LONDYN, 3 (wh) Wedie doniesień z 
Pekinu, powstanie w prowiucji Huneh 
rozszerzyło się zuawznie. Czła armia r6łe 
nocna p:zeszła na siron; powstania. Mia- 
sta tej prowincji Są zupełais splądiowane 
przez wojska powsteńcze, 

Z powodu niebszpieczeństwa grożą- 
cego życiu i mienia cudzoziemców poseł 
ansietski w Pekinie zwzócił uwagę Raq- 
cowi` chńskiemu, iż Anglia bazie zmn- 
szona postępować wzdig włas ) uzna= 
nja cla ochrony swych ws; ó:cbywatcii, 
góyż Rząd chiński nie jest w stanie nic 
uczynić w tej sprawie. 

Wogóle położenie w Chinach 
b'rdzo poważne. 


|) 


Ze stolicy. 


Zmiana taryfy kolejowej. 
(Od własnego koresp.) 


WARSZAWĄ 3. Ministers iwo ko- 
lei 2oiazzych podaje do wiadomości co 
następuje: 

Z powodu znacznego zwiększenia 
się kesdsów ekspiontacyjnych kolej pol- 


jest 


Wejście dla dorosłych Mk. 100. 


” 
W 
wojskowi i uczn. Mk. 50. mi 


skich ministerstwo kolei żelaznych zmu- 
szone jest podwyższyć obowiązujące dziś 
na kolejach polskich taryfy na przewóz 
osób I towarów i w tym colu przystąpi- 
ło już do robót przygotowawczych dla 
urzeczywistnienia zamierzonych zmian 
od dnia 1 pazdziernika br. 

Aby jednak podnieść dochód kolol 
polskich już w czasie najbliższym mli- 
nisterstwo kolei żelaznych zarządziło 
prowizoryczne podwyższonio od dnia 10 
września br. taryfy na przewóz osób we 
wszystkich trzech klasach o 60 proc., 
zaś w taryfie towarowej zniesienia 2-ch 
ostatnich klas klasyfikacji towarowej z 
pa CU. odnośnych towarów do 

lasy V, a z tej ostatniej do klasy LV. 
Os 1 prździernika przewidziane są nos 
we podwyżki, ; 


Balszesiszy „Kurjerzy““ dyplomalyozni. 


WARSZAWA, 3, Jeden z oficerów 
kapitan P. spotysa na ulicy, Warszawy 
wyealegantcwnnego jegomościa, w ttórym 
poznaje b. bolszewicziego komisarza z 
poludnia Rosji, niejakiego Krzemieńskia” 
go, Polaka. Van ten za;pował sią szcze- 
gólnie prześladowaniem Polaków. Ka- 
pitan P., zobaczywszy takiego ptaka, 
rzucił sis nań i spcliczkoweał go, poczem 
pociągnął do policjanta | żądał aresz- 
towania. 

Jak się jednak okazało, zatrzyma- 
ny posiadał paprery kuriera dyploma 
tycznego Sowietów przy misji, polsuich 
zaświadczeń jednak nia posiadał. WteJy 
Jadna'sże w komisarjacig po!tcji odmówili 
zrewidowania przytrzymaneżo i wypuś- 
cili go na wolność. * 

Wydaje sig słusznem aby każdy 
członek misji bolszewickiej posiadał 
prócz legitymacji swej misli jeszcze i 
legitymacją wladz polskich, bə inaczaj 
owa misja bsdzia miała tysiące tazich 
kurjerów, 2a mujących ale bezpiecznie 
azitacią. Bazwarunkowo powinna być 
kontrola, kióraby uirudniala agitację w 
podobny sposób. 


Aresziawznie zabójcy urzędnika disn- 
sywj Łolgmiewa Pilczowski: go. 
(Od własnego koresp.h 

WARSZAWA, 3. W dniu 8 efycze 
nia r. b, jak o tym dorosilsm swego 
czzsu zabity był na Bagateli 13 urząd: 
nii wywiadowczy dzfznsywy wojskowej 
p. Zbiśniew Piliczewszi. Zabójca, nle. 
watpiiwie komunista, zdolał zbiedz, ale 
defensywa nie zapomniała o tym zbrod- 
niarzu i śledzi!a go- 

Wczoraj na zasadzie ofrzymanej in- 
formacji dcfencywa wojskowa otoczyła 
dom przy ul. Pulawskiej | zrewidowała 
jeden z łokali. Tu aresztowano osob” 
nita, który przyznał się do zabójstwa. 

i *==crag 


WSIE O UM POWA MRENEOZEN 
Wczoraj odbyło się ciągnienie 
44-te miljonówki. 
Z koła wyszedł numer: 
„AŻ 2,905,656. 


Mapujcie Aileig gtatbowe. 


; wez a 70 — gop p py 


Wielki pożar na wieży 


Pokaz ćwiczebny straży 1 
Koncert 3 ch orkiestr: Tow. Ako. I. K. Poznańskiogo pod batutą kapolm. Wł. Pa- . 
włowskiego, Widzewskiej Manufaktury pod batutą kapelm. Chojnackiego, Tow. 
Stella pod batutą kapelm. Drautigama, 


Występ 


iow. Sportowych 


Tow. Gimn. „SOKÓŁ“, Tow. Sport. „DĄBROWA*, Tow. Gimn. 
„RADOGÓSZCZ*, Tow. Gimn. „DĄB“ i Ł. T. G. Sportowe. 
W razio niepogody Zabawa odbędzie 


się w niedzielą 11-go b. m. 


Kronika polityczna, 


Anglja i samostanowienie 
narodów. 


U angielskiego ministra kolonji Chur- 
Chilla zjawiła się w tych dniach delega- 
cja Arabów palestyńskich, tworzących jak 
wiadomo, 90 proc. zaludnienia Palestyny. 
Delegacja protestowała przeciw tworeen:u 
państwa żydowskiego iw ziemi, którą lud- 
ność erabska zamieszkuje od 12-lu stak- 
ci. P. Churchill zapytał wówczas Arabów: 
Co rozumie.ie pou pojęciem państwa ży- 
dowskiego? 

Arabowie: Ażeby mniejsz.ść żydow= 
ska rządziia większuścią arabską, 

Church ih fMylicie się, 

Arubowie: Jak pan sobie przedsta- 
wia przysziy układ stosuaków w Pale- 
stynie? 

Chu'chil; Zydzi imierują do Palesty- 
ny, zatem wytworezą więkąz5śŚć, Htóra, jak 
we wazystkich krajach damokratycznych 
będzie rządził». Jeśli wy to nazywacie 
państwem żydowskiem, to ja, niestety, nic 
na to poradz ć nie megę, 

Zasadzie demokratycznego rządzenia 
stania sis zadość, B:dzie rządzić więk- 
szość prawych właścicic.i, lecz sprzymie- 
rzeńców Anglji, którymi Herbert Samuel 
skclonizujs Palestynę. Tak samo na G, 
Sląsku nic nia znsczy dla L. Grorga wię- 
kszość polska w okręgu p:zemysłowym, 
zapewne myśli on — jak Chacchiil — ze 
Niemcy potrafią jeszcze uzyekać w tym 
kraju większość w przyszłości... 


Wyniki konferencji 
Louchegr-kathenau. 


Projekt Epnweacjł, przewicujątej 
współpracę Niesito w odbudoaie zni- 
szczenych Obszarów oraz Utworzenie nie- 
mik eio towarzystwa prywstiego dla 
dostawy maierjałów został przygotowany 
ua konferencji p. Lowcheni'u z p. Rzthe- 
nauem. Zawzrto też umowe, bkićra prze. 
widuje pan kcnwercji między oiyzniza- 
cjami niamieckiemi e frarcuskiemi, Pozo- 
staje jeszcze do przejr en'a protokół, do- 
tyczący zwrotu materjału przemysłowego 
i bydła. 

Dia dostawy naturaljiów zamierzone 
jest utworzenia nieinizckiego towarzystwa 
prywatnego. Ważne jast urzeczenie, sta- 
nowiące, że dostawy nic będą objyte ogói- 
ną sumą wywozu nesuieckiego, lecz na- 
stąpi to dopiero wiedy, giy Niemcy za tz 
dostawy z:płacą. To towarzystwo prywa- 
tne cbowiszuje się wszystkitu poszaudo- 
wanych Frznczzów zaopatrywać od 1-go 
pazdziernika 1921 r. we wszelkie przed- 
mioty, w miarę ekonowicznychą magliwo- 
ści Niemiec. Całość śwladezeńi uiemiec- 
kich nie może przekroczyć wartości Się- 
dmiu miliardów matek w złocie Za Czag 
od 1 października 1921 do 1 maj: 1025, 

N «mcy dostarczają Francji: 62,000 
koni, 25,00 wołów, 25,000 cwiec, 20,000 
rojów pszczół, Natomiast Francja zrzeka 
się ivnych praw tego rodzaju, zawarowa- 
nych w traktacie wersalskim, 

Niemcy zezwolą na przewóz surow- 
ców aibo pPółlabrykatów francuskich we- 
dlug spisu. W innym spisie Niemcy ozna- 
czą kontynge.t pewnych produktów, któ: 
rych przewóz zostanie dozwolony. Bpis 
trzeci określi procent produktow, pocne- 


Ruch tramwajowy powięk- 


% zony, powrót zapewniony. 
Bilety na loterję fantową wcześniej nabywać można we wszystkich oddziałach straży Ogniowej. 


U Parku Sienkiewicza odbedzie się WIELKRI KONCERT 


Wejście Mk. 50, wojskowi i uczniowie Mk. 25. 
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dzenia francuskiego, których przywóz był 
doty: hczas wzbroniony. 

Rząd niemiecki zobowiązuje się pro- 
wafjzić w dalszym ciągu poszukiwania l0- 
komotyw, znajdujących się ma ziemiach 
niemieckich. Nadto Niemcy mają dostar- 
czyć 3,000 wozów, 2,500 platform i 590 
woiów do transportu drzewa. Francja 
zrzekłaby się kompensaty za uiezwrócone 
lokomotywy. 

[em | zza 


Ceduła giełdy łódzkiej. 
Łódź, 4 wrześ ia 1921 r. 
Płacono. Ządaro 
Dolary St. Żj, gotówka 8000.— 3015,— 


» a » Czaki 2931 — 2980.— 
Franld franc, gotówia 235.— 24).— 
a czaki Ia 230.— 23).— 


Franki balgijakie, czeki 220,— 225.— 
Funty angielskie, gotówka11400.—11600. 


b > czeki 11050,—11-00 
Korony austr; ae 274 279 
Korony czeskić, w» 37.. 87.— 
Marki niem., gotówka 35.>— 3575 

A A czeki 35— 36 .-— 
5 proc. Listy Zest. m. Łodzi 217.— 222,-— 
4 i pół proc. Listy Zast. 

m. Łodzi 210.— 216.— 
6 proc. obiig. m. Łodzi 8).-= B3.— 
6 proc. Listy Zastaw. 

Banku Kredytu Hip. 00.— 0350 

„—(j=" r 
Tomunrikat. 


Dziś w Parku ;,Neneoja'ć 
Wielka Zabawa. Teatr „Adam 
i Ewa“, operetka w 2 akt., „W sta- 
rym piecu Djabeł palis, komedja. 
Zabawa dla dzieci. Koncert 2 or- 
kiestr. Wejście 20 i 80 mk, 


Kormunikała 

Wzruszony z serca płynącemi ży- 
czeniami złożonymi mi w dniu. imienin, 
niniejszym składam wszystkim wspólpra" 
cownikóm Komitetu Tanich JKueben I 
Wydziału Opieki Społecznej szeżere po- 
dziękowaułe. , 

Na rzecz Górnego SINSXA przezna- 
czam 5600 mk. (pigó tysięcy sześćset 
marek) składając degw Redakcji „Pracy”, 

gtefsn Maciński. 
Łódź, d, 3421921 r. 


Eo rmurmikaże 


Stowarzyszenia Spółdzielcze „IIandlowiea 
Polski“ zamierza nabyć większy transport mą- 
kl pszennej celem dania członkom możności za- 
opatrzenia się na czas dłuższy. 

Dla określenia vapotrzebowania bluro 
Kooperatywy w c'ągu tygodnia przyjmować bę- 
dzie eapisy, przy których interosowani winnt 
wpłacić odpowiednie zaliczki. 

Zarząd Stowarzyszenia Spódłdziolczego 
„Handlowiec Poleki*, 


Kom::nikat. 


„Wolna Myśl—Wolne Żarty” Wyozodł 
M 18, sawiermający karykatury starosty Eemi- 
gzewskiego, śpiewaczki Borowskiej, prozesa Hae 
gomiru 1 innych łodzian, nowy monólog Antka 
ssmuglera, kary likwidacyjne Urzędu walki £ 
Hehwg, nówe ragadki, monologi Redena 1 Wilse 
łodskte. Cena 15 mk. __ 
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 Ezedstawicieli 
równo z prawej, jak z lowej stro- 
Ar Sejmu, a minister skarbu, przy- 
 llśnięty do muru, 
Y Pzyznać bezradnie, że przedłożony 


b 
7 
< Określane są w wysokości 28 mi- 
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2 Dyskusja w komisji skarbowo- 
Mdżetowej nad budżetem państwo- 


Wym na rok 1921 roztacza ponury 


„braz finansowego stanu Rzeczypo- 


politej. Polityka skarbowa rządu 
stała poddana surowej krytyce 
grup politycznych, 


musiał wreszcie 


w lipcu budżet jest już 
„nie- 


dejmowi 
iś (w początku września) 


_ Ttalny*. 


a Wobec katąstrofalnego spadku 
ję 


arki polskiej — przewidywany 70- 


| 


 Miljardowy deficyt wzrośnie przy- 


Najmniej w dwójnasób. Dość powie- 
Aic, że same podwyżki dla fun- 
kjonarjuszów państwowych, będące 
ieuniknionem następstwem wolne- 
80 handlu, t. j. niczem niehamowa- 
Nej orgji wyzysku i paskarstwa, 


ljardów marek! Ponieważ sam mi- 
Nister skarbu mówił otwarcie o „za- 
€hwianiu zaufania w kraju i zagra- 
litą do wartości marki polskiej”, 
Przeto jedynym sposobem załatania 
olbrzymich dziur budżetowych po- 
ostanie nadal praca maszyny dru- 
karskiej,*bijącej ostatnio po pół mi- 
llarda marek dziennie. Gdybyśmy 
uczynili ryzykowne przypuszczenie, 
48 rząd, który spycha państwo w 
Przepaść upadku gospodarczego, o- 
Btanio się nadal, — możemy sobio 
Wyobrazić do jakich granic spadnie 
Wartość marki naszej, za którą już 
Obecnie płacą w Berlinie mniej niż 
fenigi. 

Zasklepiona w ciasnem kole in- 
śresców stanowych, faworyzująca 
Tozpaskowano chłopstwo polityka 
kierującego dziś Polską rządu przys 
logi swoje owoce, których gorycz 
Zatruwać będzie przedewszystkiem 
Krupy ludności, nie posiadające łask 
Witogowego rządu, t. j. wszystkie 
kategor'> juiz, żyjących z uczel- 


zer — 
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Listy z nad Baityku. 
le 41 


Wieczór pcelsiii w Cliwie, 
Obwe, w sierpniu 1921 r, 
Pomimo, że jesteśmy już w drodze 
Od kilku dni i chętnieby każdy z n33 Wy- 
foczął, przygotowaliś:ny się do wysiucha- 
Dia konceriu bardzo prędko. 

W przejściu do sali, w której miał 
odbyć koncert, s[olysamy poważne 
postacie naszych ch rodaków, 
których Poznajemy po kowardókach biało- 


się 


dnak, że porczumicwają się ze $o- 
języku niemieckim, choć d do- 
~ae Mtujcją mówić po polsku, bo ten I ów 
£ Pad nas ma temat s;riw związanych 

są i jej stanem gospodarczym. 

MŚTÓd publiczności odrazu zanwsżyć 
e charąkierystyczny podział; w pierw- 
Uvuch rzędach Tozsiadła się miej- 
4; „akfeta wykyza”, a więc kupcy, wła- 
SE MEruchomości, wszyscy dostatnio 
: „abi, Prawia wszygcy O Okazałej tuszy, 
Ońcowe zaś Cztery zajęte 64 przez rodzi- 
By robot; icze. Między jedną sfrą a dru- 
EA z dziesięć 1340ú% pugiych krzeseł. Lu- 
kę iz częściowo wypelnia nyszz wyciecz- 
sa. Publiczności więc niewiele, Tjumsczy 
Balu pocichu jeden z polskich oliwiąn, że 
Niektórzy boją się przyjść na wieczór pol- 
śki, gdyż jest bardzo możliwe, że wpadną 
u niemieccy „bojowcy* i zrobią awantu- 
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rę: pobiją obecnych, rozpędzą... 
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ORYCH, lecz prano dość mieamieiętnie 


E ' Zè Bülewatem sję ns muzyków, pro- 
> ACYCH Jakby w ten sposób nasze pie- 
A I TET ELA Oniew ten jednakże znikał 


Hi, gym przygiądać się zaczął na- 
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Grożny stan. 


wej, ciężkiej pracy, nie zaś zuprzy- 
wilejowanego łupiestwa bliźnich lub 
z pełnych żłobów rządowych. Po- 
wszechnie przecież wiadomo, że dy- 
ktująca dziś swoje prawa na rynku 
gospodarczym, ogarnięta nieposkro- 
mioną żądzą chciwości wieś — jest 
ową gigantyczną pompą, wysysają- 
cą z kas skarbowych pośrednio lub 
bezpośrednio dziesiątki miljardów, 
które znikają następnie bez śladu 
w różnych skrytkach i schówkach 
„ubogich* kmiotków. Wzamian zate 
miljardy zwraca chłop państwu — 
grosze. Podatki wiejskie są w sto- 
sunku do wartości waluty naszej 
nieproporcjonalnie śmiesznie niskie, 
a sprzedaż kwarty masła albo paru 
kur spycha w zupełności kłopot po- 
datkowy z głowy przeciętnego rol- 
nika. Jak dobrze żyje się kmiotkom 
pod wysoką opieką rządzącego ar- 
cypiasta z Wierzchosławic, dowodzi 
choćby taki, wcale nie nadzwyczaj- 
ny fakt, że np. w pewnej wsi w 
Lubelskiem podczas pożaru jednemu 
tylko z gospodarzy spaliło się 40 
miljonów (czterdzieści milj.) marek... 
Nawet daleki chyba od wszelkiego 
radykalizmu chadek Dymowski pod- 
kreślił w komisji skarbowej, że Pań- 
stwo uwzględnia przedewszystkiem 
interesy rolnictwa... 

Następnie zaś — dodać możemy 
od siebie—interesy wogóle klas po- 
siadających, i to posiadających — 
wskutek uprawianego przez nie wy- 
zysku—bardzo wiele. Po jakich to- 
rach kroczy nasza polityka skarbo- 
wa widać z tego, że dochody z po- 
datków państwowych stanowią za- 
ledwie 10 proc. wydatków, I nie 
może być inaczej w państwie, w 
którem np. spora fabryczka, zajmu- 
jaca. się  prasowaniem-„pOŃCZGŁh po 
120 marek od pary, w ilości kiiku 
tysięcy par dziennie, płaci aż—200 
marek za roczny patent, albo też 
paskujący sklepikarz, mający kilka- 
dziesiąt tysięcy dziennego obrotu, 


szym c«liwianom. S!uchali oni pieśni w 
dziwnej powadze i skupieniu, a gdy w pe- 
wnej chwili grano „Marsz, marsz Dąbrow- 
ski“, oczy ich zaplonęły... 

Czułem, że przeżywali graną pieśńl 

Niektórzy podejrzliwie spoglądali na 
drzwi wejściowa, jakby obzwiali się ko- 
goś, ktoby im zak!ócił Czisiejezą uroczy- 
stość. Potem przemawiał ks. M. Po kilku 
słowach powitania, skierowanych pod na- 
szym adreteir, zaznaczył, że indr:ość, któ- 
Tej jest przedztawicielzm, nie żywi do nas 
żadnęi niechęci, owszem, praguie Ona jak- 
najszybszego zlania się braci z trzech da. 
wniejszych zaborów. Mówiąc o stosiun- 
kach, panujących wśród ludności polskiej 
w Oliwie, zaznaczył, że młodzież polska 
ulega szybkiemu wyneradawianiu. Matki 
polskie ratują, co mogą i przedewszyst- 
kiem wskutek ich nalegań zorganizowano 
Kolo Młodzieży, przeważnie dziatwy s:koł- 
nej, która włswej crpanizacji uzupełnia to, 
czego jej szkola nie daje, a więc uczy się 
mówić po polsku. poznaje dzieja cjczysie, 
ćba 0 wycliowanie fizyczne, uprawiając 
spoity I Ćwłczenia gimnastyczne. Trudno- 
ści praca ta nspotyką ogromne: brak kie- 
rowników, funduszów, obawa przed repre- 
sjami policji niemieckiej — to trzy najwa- 
Źnicejsze. Pozattm istnieje ich cały szereg. 
„Dzisiaj—kończy imówca—będziemy mieli 
możność zobazzeuia, co ta młodzież zro- 
bila“. 

Młedzież tę poznaliśmy za chwilę. 
Misnowicie grała ona obrazek w trzech 
aktach p. t „Tadeusz Czacki*. 

Ciekaw był:m bardzo mowy tych 
dzieci, lecz gdy ją usłyszałeru, zastygiem 
w rnchu, zamieaiwszy się czły w słuch, 
Te polskie słowa, wydobywane z ust dzię- 
twy polskiej, która język smó, słyszy bar- 
dzo rzadko, bo aawet często w čomu po- 
sługują się wszyscy niemieckim, te słowa 
polskie wydobywane z cziomnymi trader, 
zniekształcane, działały na mnie, jax kro- 
ple roziopicuego żelazz, bolały janis. 

Na scenie foZgrywala się cica lia- 
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płaci za taki patent marek 2,000. 
Nie zapomina się u nas o ściąga- 
niu z całą ścisłością podatku do- 
chodowego z tych, którzy ledwie 
wegetować mogą, ale oszczędza się 
w sposób niepojęty miljonowe, ja- 
wne i ukryte, zyski i dochody pa- 
skarzy miejskich i wiejskich. 

Ten krótkowzroczny, nawskroś 
przesiąknięty egoizmem klasowym, 
nieudolny system rządowy wiedzie 
nas do katastrofy. Drożyzna, spadek 
waluty, strajki, są to punkty, przez 
które przechodzi zaczarowane koło 
naszego rozstroju ekonomicznego. W 
kole tem kręcimy się, jak błędni, 
już od lat trzech, licząc chyba na 
jakiś cud, który nam wyjście ku 
pomyślniejszej przyszłości otworzy. 

Obrady komisji skarbowo - bu-. 
dżetowej są interesującym, choć 
niestety bardzo złowróżbnym wstę- 
pem do szerszej i bardziej szczegó- 
łowej dyskusji na plenum sejmo- 
wem. Widmo ostatecznej klęski go- 
spodarczej zaziera nam wyrażnie 
w oczy. Jeśli Sejm, którego człon- 


kowie w ciągu ferji mieli możność 
oglądać w swych okręgach na wła- 
sne oczy „dobroczynne* skutki wol- 
nego handlu, nie zastanowi się, od- 
rzucając wszelkie względy uboczne, 
nad naprawą finansów  Rzeczypo- 
spolitej, grożą Polsce nieobliczalne 
wprost wstrząśnienia. Te grupy sej- 
mowe, których horyzonty polityczne 
sięgają poza granice naszej—wcale 
dziś nie sielankowej —,wsi, będą 
zmuszone pomyśleć o środkach ra- 
tunku nawet bardzo bezwzgiędnych, 
byleby tylko skutecznych. Kwestje 
sekwestru żywności dla miast, po- 
Życzki przymusowej, konfiskaty zy- 
sków paskarskich i t. p. musiałyby 
stanąć przedewszystkiem na porząd- 
ku dziennym. Sytuacja wymaga za- 
stosowania Środków wręcz heroicz- 
nych. I nie mogą jej uratować cy- 
niczne pomysły obszarników, obie- 
cujących zakupić pożyczkę państwo- 
wą za cenę... zawieszenia retormy 
rolnej nad majątkami tych dobro- 
czyńców skarbu własnego państwa 
B. D. 


Organizacja Niemców w Polsce. 


Il. 


W związku z tworzeniem silnego fron- 
tu narodowego niemieckiego pozostaje pe- 
wne zaostrzenie stosunku Niemców do 
społeczeństwa pa:skiego i do najżywt. 
niejszych zagadnień państwowego Życia 
Polski. Swiadczy o tem nastrój Niemców, 
zwłaszcza tych, którzy podlegają bezpo- 
ś:ednim wpływom separatystów, — ujaw- 
niający się w sposób wybitny w prasie 
niemieckiej w Łodzi. 

„Lodzer Freie Presse* organ naczel- 
ny hakaty ni: mieckiej w Polsce, nie za- 
dawala się już ostatnio podeirzanej czy- 
stości krytyką naszych stosunków wewnę- 
trznych, uie zadawala się już krytycznem 
odnoszeniem się do spułeczeństwa polskiego 
i wiadz, gdy chodzi o kuwlturzine  zdoby- 
cze Niemców, lecz wkracza w dziedziny 
polityki zagranicznej, zajmując śtanowis- 
ko, bynajmniej nie licujące z iakąkolwiek 
lojałnością. W nr. 229 „L, Fr. Pr." np. 
znajduje się artykuł przedrukowacy z ul- 
trahaketystycznej prasy gdańskiej, w któ- 


się nieznajomości Języka miczystego. Ta 
twarda znieksziałcona mowa są to ślady 
„tolirancyjnych* rządów niemieckich gdań- 
szczan, którzy przecie głoszą, że każde 
dziccko uczyć się muże w języku ojczy- 
stym, w rzeczywistości sprowadza się to 
do tego, że w wyższych klasach jeden z 
nenieckich nauczycieli zaczyna łamaną 
polszczyzną mówić coś o polskim języku, 
wywo:ując tym żargonem niesmakdojęzyka, 
którsgo ma nauczać, Te z takim trudem 
wypowiadane przez polskie dzieci słowa 
polskie byty krzyczącym protestem prze- 
ciwko gwałtowi, jaki zadawany bywasdu- 
szom dzistwy polskiej przez aiemieckich 
„knlturti erów". 

Zapał, z jakim dzieci wymawiały sło- 
wa: Ujczyzna, Polska, udzielał się wszyst- 
kim obecnym na sali. I my powoii, z8- 
miast płakıć nad stanem języka polskie- 
go, radowaliśmy się, cieszyliśmy się tym 
ogniem, jaki bił z oczu dziatwy grającej, 
Nie raziła nas m.ła ruchliwość dziatwy i 
ustazrki gry szenicznej, wywoiane konie- 
cznścią zwrócenia uwagi na pokonywa- 
nie trudności językowych, nie, myśmy żyli 
tym dachem, jaki bił z oczu dziatwy i pu- 
bliczności. 

W pewnej chwili niemłody już or- 
ganizator i kierownik Kola Młodzieży po- 
Jeca dziatwie odśpiewać „Rotę”. Prześpic- 
wano tylko pierwszą zwrotkę, gdyż dalej 
„isa wolno". Tiumimy w sobie dalsze 
słowa „Roły” i uświadamiawy sobie z bó- 
łem, że nie wszędzie woino ją Śpiewać, 
nawet tu, na brzegu polskiego morza. 

Chłopzy popisuiją się daiej, patrząc 
na swsgo Siwiejączgo kierownika, który, 
jak się okszało, wszystkie wolne chwile 
poświęca ratowaniu polskości w Oliwie. 
Psacuje przytem z młodzieńczym zapa- 


łem. Praca jego w tych nieslychanie tru- | 


dnych warunkach 
ka. Zz warunki są trudnz, 
żność się przekonać uatychmiast, gdyż 
nagle ktoś żzsczął walić pięścią do drzwi 
szli, 3 potem rozległy się Jazieś krzyśi i 
wołania w niemieckim języku. To miej- 


jest rzeczywiście wiel- | 
mieliśmy mo- | 


| 
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rym pocauje się najostrzejszej krytyce 
przyzaanie kolsi gdańskich Polsce. „L Fi. 
Pr.“ podaje t*n artykuł pod dwuszpalto- 
wym tytulem bez żadnych komentarzy. W 
innem miejscu w tym Samym namerze 
„L Fr. Pr.* w kronice „Z kraju" zazna- 
Cza, że mieszkańcy Glyni praznęlipy co» 
rychlej powrotu do Rzeszy, Wogóle jeśli 
chodzi o stosunki pomorskie „Le Fr. Pr." 
zawsze zajmuje wybitnie nieprzychylne dla 
państwowości polskiej stanowisko na rzecz 
Nemiec. W nr. 230 „L. F: Pr.* znajdoje 
się artykuł, malujący w niesłychanie czar- 
nych barwach zachowanie się okmpacyj- 
nych wojsk francuskich w obszarach nad- 
reńskich, 

W nr. 231 „L. Fr. Pr.“ autor, dr. 
Bzhrens, zastanawiając Się nad spodkiem 
marki polskiej i obecną sytuscją ekono- 
miczną Państwa, nie omieszknia wypisy- 
wać przy tej okazji — grcżoyca memento 
co do przyszłości Polski, upodabniając ją 
do „mużyka* rosyjskiezo, „którego dziś 
gniecie bolszewizm". 
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scowi Nemcy przyszli rozbijać koncert, 
lecz nie udało im się to, czy też ktoś ijś 
zdołał wyparswadować, dość, że po jakiem 
godzinie krzyki ucichły. 

Tymczasem koacert się skońszył i 
rozpoczęlł'$my pogawędkę z miejscowemi 
dziećmi i ich rodzycami. 

Oto mała charakterystyczna rozmo« 


wa: Zapytuję małą jasnowłosą dziew- 
czynkę: 

— Jak się nazywasz? A 

— Janina Ratke? 

— Jesteś Polką, prawda? 

— Tak; mój ojciec nazywał się Rat- 
kowski, ale Ni:mcy nie chcieli mu dać 
roboty, bo tata po polsku się nazywał. 


Jak tata zamienił nazwiszo na Ratke, to 
zaraz robotę dostał. Ale późaiej to tata 
znów po polsku będzie się nazywał, 

Później... 

Nazajntrz rano o godzinie piątej zna- 
łeźliśmy się w kościele oliwskim. 

Ksiądz Jan, uczestnik naszej wyciecz= 
ki, odprawia M:zę św. 

Zgodnie z zawartą wczoraj umową, 
organista wchodzi na olór i za chwalę za- 
grzmiały organy. Roz!iały się potężąe 
ćGźwizki po kościele, wygoniły hen ciszę i 
mariwo:ę, osisdły na promykach przeb:ją- 
jącego się przez szyby słonka i napsłnily 
nas dziwną mocą i jasnością. Polsżne 
basy dęiy w śpiżowa tony ze Swych gru- 
bych gardzieli; tysiączne flety i fl:ciki to 
cicho zawodziły, lo rozbrzmiewały hymnem 
radosnym. 

Grały największe w Polsce, 
i na świecie organy. 

Grały dla nas, którzy tu przybyliśmy 
z za siedmiu rzek, grały dla Tej, o którą 
Bię w tej chwili modliliśmy: grały dla 
Polski, 

Opuszczaliśmy kościół głęboko wzru- 
szeni. 

Za chwilę mkugliśmy w pociągu do 
Sopot, do morza... (ks) 


a może 
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Ciekawy jest artykuł w nr, 230 „L. 
Fr. Pr." pt. „Niemczyzma zagraniczna”, TAS 
utor, dr. Reiners, oblicza ilość Niemców, 
żyjących dsisiaj poza granicami Ojczyzny, 
ma 15 miljonów. Naczelną zasadą w ży- 
ciu narodowem tych 15 miljonów winna 
być przedewszystkiem jedność i kontakt 
moralny z Ojczyzną. „Jesteśmy obywate- 
lami obcych państw i zasady liberalne 
KXX-go wieku pozwalają nam na ten kon- 
tzkt. Jako obywatale wbcych państw mu- 
simy wypełniać włożone a nas obowiązki, 
ale jednocześnie kształcić nasze naredowe 
właściwości, Charaktzrystycznym wielce 
był też artykul, p. t. „Syrena francuska* 
omówiony jug cbszerniej w nr. Z35:ym 
„aPracy5, 

To są tylko najbardziej w oczy rzu- 
cijące się kwiatki na bujnej niwie wystę” 
pów niemieckiej prasy hakatystycznej w 
Łodzi, Lecz i do niedawna jeszcze „ugodo- 
wa* prasa niemiecka w Polsce, jak nap. 
„Neve Lodzer Zeitung”, ostalniu, prawdo- 
podobnie ped naciskiem nącących wodę 
prowodyrów wszcechniemieckich, zmienia 
ewe stanowisko, i o ile jeszcze do nieda- 
wna trsktowała sprawy polsko=nirmieckia 
z pewryn objektywizmem — o tyle osta- 
tnio zamieściła takąc szereg arlyrułów O 
vstrzejszym zabarwieniu, Poza łódzką pra- 
£.—także i niemiecka prasa wielkopolska 
zso:trzyła swój ten („Posener Neueste 
Nachrichten*, „Posener Tageblatt“, *Ruad- 
schau* w Bydgoszezy). 

O sziucznie wywołanych antypol- 
tkich uastrejach wśród Niemców świad- 
cią dobitnie ostatnie wiece w Łodzi, na 
których uzyskali jednomyślny nieomal 
pesi.sk jedynie separatyści miemieccy i 
to do tego stopnia, że „ugodowcy* co- 
tychczasowi, dla uratowania choćby w 
części wego autorytetu zmuszeni 3yll 
po ść na dalekie ustępstwa na rzecz še- 
parstystów. 

W prasie rol sig ostatnio od licz- 
nych listów, w których rozmaci „Bogu 
ducha wiumai* Nicmcy skarzą się na szy- 
kony ze strony polekiej, na szykany, ja- 
kie się stosują specjalnie, rzekomo wząlę- 
dem języsa niemieckiego itp. Ponopna do 
wszelkich seuszcji tego rodza u „Lodzėr 
Pieic Presse" umieściła nawet kiedys są. 
żuisty attykuł z racji jakiegoś napadu ra- 
bunkowego, dokonanego na osobie N em- 
ca, Abramczyka; napadowi temu przypi- 
sano odrazu wszelkie cechy napadu O 
charini cze nienawiści rasowej itp. niede- 
rzecznośŚci, 

Wobec tych jawnych zwrotów w o- 
pinji nis{miscaiej barize interesu: co za- 
powiadi sę zmad niewiacki w Łodzi w 
dniacu 10 111 wrześmia r. b. „L. F.. Pr 
codziennie zamieszcza komunikaty, Świad- 
czące o tam, że przygotowania do zjazdu 
są w pełnym biegu, Zjazd teu, na który 
spodziewany jest przyjazd okolo 600 de- 
legatów, ma dsć patęźuecparcie zargani- 
zowanemn w Łodzi przed 6-ma tygudnia- 
mi „Związkowi Niemców w Polsce" (B:od 
der Doutschea Poleve*) . Do Zw. iN. P. 
zapisuje się ostatnio corcz więcej człon= 
ków I stowarzyszeń niemieckich, zarówno 
ze tir t, zw. uzoduwzch, jak i reparaty- 
stycznych. Niezadiugo te jar być może 
Nieiacy w Łodzi i okelicy utworwą j*dno- 
fity skonsolidowany Zupekiie obóz māro- 
dowy. Sytaacja bezwarunkowo w;jabni SiĘ 
po zjeżdzie wrześniowy m. 

Niewątyl wie ze zdwojową siłą roz- 
poczną Nrmcy w Polzce waikę o realiza- 
cję swych Żżąduń narajowych i kultural- 
nych, O eealizacjg postulatów «wych w 


szkolnictwie, w adzului6 racji i w caio- 
kształcie £ycia społaczaczo Polski, walki 
O jak najdalei idącą sotonon,ę Łultura|- 


no-Harodową Nicinców w Polsce. 
J. K. Wojtyrński, 
m4— 


Zniżka cen we Francji. 


Od jednego z naszych czytelników 
na obczyźnie, przebywającego w Croisil- 
łes (dep. Pas de Calais) otrzymujemy 
ciekawe informacje o spadku cen we 


Francji. Tabelka porównawcza przed- 
stawia się, jak następuje: 

Kwiecień Sierpień 
Chleb klg. Bra 4.80 1.15 
Słonina „ „. «10/50 7.50 
Mięso kous. » 8.6 525 
Kiełbasa 27700 8 50 
Węgiel 100 klg. „ 26-28 18.20 


Spadły również ceny wyrobów tkackich. 
Na dawnym poziemie utrzymują się 
dstąd ceny mięsna świeżego i masła, 
Aczkolwiek ceny te „przetłóma- 
czone* na naszą markę wydałyby się 
bardzo wysokie, znamienny jednak jest 
tam fakt bardzo poważnego ich spadku. 
My się niestety nie możemy dotąd 
czemś podobnem pochwalić. No—ale 
rząd fraucuski zwraca baczniejszą uwa- 
gå na intoresy konsumentów, niż nasz 
rodzony „chłopski* rząd p. Witosa. (b) 
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Źródła „drożyzny, 


Komunikują nam fakt wprost nie- 
PR podovig chęci wyzysku sfer 

andlujących. 

Jeden z przyjaciół naszego pisma 
udał się do sklepu naczyń kuchennych 
przy ul. Piotrkowskiej róg Nawrot, ce- 
lem kupna pewnego drobiazgu. Za 
przedmiot ten zażądano 250 mk. Po- 
nieważ cena ta wydała się kupującemu 
wygórowaną, postanowił zapytać o po- 
trzebny mu drobiazg w sklepie Adam- 
skiego (Piotrkowska 84). 

Ku prawdziwemu zdziwieniu na- 
szego informatora, p. Adamski zażądał 
za identyczny zupełnie objekt (co sam 
przyznał) aż — 1400 mk. Na zwróconą 
mu uwagę, rzecież o parę domów 
dalej to samo A, można za 250 mk, 
p. A. odparł, że „jak kto sprzedawać 
nie umie to trudno“, —poczem w sposób 
dość niedelikatny poprosił kupującego 
o opuszczenie sklepu. 

Oto gdzie leżą główne 
Żyzny: w bezwstydnej żądz 
i cynicznem paskarstwie. tych, 
sprzedawać umieją”. 

a pzy 


Wymowne cyfry. 
6 miljonów kalek wojennych. 


Nn podstawie nowych zestawień 
cyfrowych prasa niemiecka  oglasza 
statystykę, dającą nam smutny obraz 
kalectwa wywołanegowoiną. 

Ogółom liczba kalek wojennych wy- 
nosi 6 miljonów. Z tego na Francją 
przypada półtora miljona. Na Niemcy 
1,400,000. Na Wielką Brytanję 1,170,009, 
na Włochy 570,030, na : olską 320,000. 

Stany Zjednoczone posiadają 246,000 
kalek wojennych,Czecho-Slowacja 170,000, 
Austija 164000 (znaczną cząść tych ka- 
lek należałoby doliczyć do cyfry przed- 
stawiającej straty Polski Serbowie, 
Kroaci i Słoweńcy liczą również 164,009, 
Kanada 88,000, Rumunja 84,000 i Bolgja 
40,000. 


źródła dro- 
wyzysku 
Sk 


Zozi MIE: geneli zas odowei, 
Wiec hasdlowcors w 
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Urzędnicy należali dotąd do naj: 
potulniejszycn oponentów / apitalu. Za- 
chłanność władców prremy:łu spoty :a- 
ła się w klasie intelliqentów pracują” 
cych z łagodnym raczej protestem l 

Lecz skończyły aię już te czasy. 
Jak wiadomo, Związek Zaw. Prac. Bu. 
rowych i Handlowych w Zasłębiu D4- 
browskiem wyatawił żądania unormo- 
wania płac. Wobec opornvego stosunku 
zaś co żądań tych — Związek zwołał 
wielki wiec, na którym suładano spra 
wozdania z akcji. 

I oto, po raz pierwszy w Sosnow- 
cu, do zebranaj i zrzeszonej zawodowo 
inteiigancji przemawiali, składali ofi- 
cialna oświadczenia, przedstawiciela 
związków robotniczych—ob. B. Jędral- 
ssi i ob. Kazek. Ob. Jądralsk! rzucił w 
przemówieniu szerokie perspektywy mo- 
źliwości wynicających ze wszólnego 
zbliżenie się, naszkicował zarysowujące 
z w doki jsdnol tego i wspólnego fion- 
tu. Ob. Kazek wylaśnił podstawy kry- 
zysu, wskazywał na ciężkie położenie 
pracy, na obłudę i złą wole kapitału — 
zakończył również zapewnieniem sym- 
patji i czynnej pomocy związków klaso- 
wych. Przemawiali jeaxcze ob. Ewert, 
Grabianski i Królikowski. 

W zakończeniu przyjęto dość ostrą 
rezolucją i wyłoniono Komitet strajkowy. 

Dzień wiecu był tryumfam polityki 
kierowników Związ<u, którzy zyskali mu 
w walce silnych sojuszników. Kapitaliś- 
ci o RE zdaje się, nowy strajk. 


Sprawy robotnicze 
Z PZZ. „Praca“. 


We wtorek, d. 6 b. m, o godz. 7 
wiecz. w lokalu PZZ. (Główna 31), od- 
bzdzia się zebranie dalegatów i pobor- 
ców PZZ. „Praca* w sprawie bardzo 
ważnej, 
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Polskia Związki Zawodowe 
ta Bizłsmatośui 


w lskalu Związku włóknistego 
„Praca* ojbyło się posiedzenie Rady 
Ok e dowi Polskich Związzów zawodo- 
wych, działających na terenie Białosto- 
chim. W obradach wzięli udział przed- 
stawiciele: Związku włóknistego „Praca“ 
Związku kolejarzy, Związku garbarzy, 


Związku robotników rolnych i leśnych, 
Związku budowlanego, Związku meta: 
lowców. 

Omówiono wiele spraw I powzięto 
odpowiednie rezolucie. Do prezydjum 
Rady powołano kol.: Sawickiego na pre- 
zesa, Ostrowskiego i Minkiewicza na 
wiceprezesów, Kopczewskiego na skar- 
bnika i Langiewicza na sekretarza. 

Do Komitetu Wykonawczego Rady 
powołano kol. Sawickiego, Ostrowabie- 
fo i Minsiewicza. 


Ruch_współdzielczy. 
Ze Stowarzyszenia Spaży vr- 
ow „i yzwolonio'f, 


Czlem rozważenia wielu najżywot- 
niejszych i pilnych spraw z zakresu 
pracy Stow. Wydział Społeczno- Wychno- 
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(Stanowisko Polskich Zw. Zaw.). 


Sprawa wystawionych w przemyśle 
włóknistym z4dań 120 proc. w miesiącu 
lipcu br. nie została całkowicie załat- 
wiona. Uzyskana podwyżka 40 proc, 
nio zadowoliła klasy robotniczej. Wzra- 
stająca drożyzna 4 dnia na dzień pogar- 
sza 2 każdym dniem położenie robot- 
ników. 

To też przedstawiciele Polskiego 
Zw. „Praca“ przy likwidacji strajku w 
dn. 80 lipca br. oświadczyli, że nio u=- 
wnżają tego strajku za zlikwidowany i 
od żądań wystawionych nie odstąpią, 
jeżeli sią godzą na 40 proc. podwyżki, 
to tvlko dlatego, że dalsza walka w 
takich warunkach jest bardzo ciężką dla 
klasy robotniczej. Przyczem zastrzega- 
ją sobie wolną rękę na przyszłość, żad- 
nych zobowiązań co do spokojnej pracy 
w fabrykach dać nie mogą. 

Minęlo zaledwis 4 tygodnie od po- 
przedniego strujku, a już groźba nowe- 
go strajku wisi w powietrzu. Związek 
socjalistyczny zgłosił żądania o podwyż- 
kę plac 5» proc. bez porozumienia sią z 
innymi związkami zawodowymi, meno: 
rzy tego związku widocznie uważnją za 
stozowno działnóna własną roko. Tor- 
min na odpowiedź wyznaczyli do dnia 
5.1X.'1 r. Jeżeli do dnia tego nie uzy- 
skają odpowiedzi, to rozpocznie sią 
strajk w przemyśle włókienniczym, któ- 
ry nawet wyznaczono na poniodziałek 
dnia 6 września br. 


Nr. 241 


wawczy Rady Nadzorczej zwołuje 
sobotą dn. 10 września, o godz. 6 wiec 
w sali Polsk. Zw. Zaw. nadzwyczaj 
walne zgromadzenie pełnomocników 
nastęnulącym porządkiem obrad; 

1) Odczytanie protokułu ostatnie? 
zebrania psłnomocników. 2) Zadania 
obowiązki pełnomocników. 3) Sprav 
powiększenia środków obrotowych Stoń 
4) Budżet na rok 1921. 6) Wnioski. 

Pełnomocnicy proszeni są o licz 
i punktualne przybycie. Wejście za $ 
kazaniem imiennych zawiadomień, któ” 
są do odebrania w sklepach Stowar 
szenia. Jeżeli ktokolwiek z pelnomo 
ników opuści bez wytłomaczenia dwal 
kolei zebrania pełnomocników — tral 
mandat, a miejsce jego obejmuje „zł 
stąpca. i 

WOOD 
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Nadmienić należy, że strajk ten Jdi 
wyłącznie propagowany przez Związć 
PPS bez porozumienia sią z innymi o 
ganizacjami. 

Co Bię tyczy Związku „Praca“ 
ten stoi nadal na stanowisku. pierwotał 
wystawionych żądań. Jeżeli rchodzi 
strajk w dniach najbliższych, Jag 
stał zainicjowany przez związole PPS 6 
wpierw ogół robotniczy sam" musi spra 
wę tę omówić i zdecydować, sprawi 
strajku obchodzi cały naród robotniczą 
a nie grupką ludzi, która bezpośredn 
skutków jego odczuwać nie bodzio. 

PZZ „Praca* zwraca sig do ogół 
robotników, pracujących w przemyść 
włókienniczym by sala w sprawie sg 
ku zabrał głos i jasno stę w tej sprawi 
wypowiedział, Nadmieniamy przytem 
że związek „Praca“ nie przeciwsta 
się wywołaniu strajku. 

Na żądania zgłoszone Związkod 
przemysłowców przez Związek e 
otrzymano odpowiedź, że w tej spra 

rzemysłowcy zgadzają gią na 21 
konferencji w ciągu przyszłego tygod 
nia,'co sią tyczy terminu, 40 w dniu; 
września zwi iązek przomysłowców zawiś 
domi związek „Praca“ kiedy sią odbi 
dzio konferencja w sprawie zgłoszonyol 
żądań 

Wobec tego przedwczesne wywoły 
wanie strajku PZZ „Praca“ uważa £ 
nietaktowne, czy ma być strajk, czy nid 
musi to zdecydować ogół robotniczy. 

Odrowąż 
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(Aresztowanie Kapoty). 


W Warszawie aresztowano agita- 
tora bolszewickiego, znanego Abla Ka- 
potę. Przeprowadzona przy nim rewizja 
dała natychmiastowy rezultat. Szpieg 
miał przy sobie plan Warszawy, po- 
dzielony na odpowiednie rejony, po- 
przydzielane pojedyńczym  szpiegom': 
agitatorom, których nazwiska były na 
planie uwidocznione. Ludzie ci, noszą- 
cy w organizacji bolszewickiej miano 
„techników“, czyli wykonujących tech- 
niczną stronę kolportażu agitacyjnej bi- 
buły, pobierają stałe placo od 20—50 
tys. mk. miesięcznie, mają równocześnie 
za dodatki dla dzieci od 8 do 

6 tysięcy miesięcznie na głową. 

Rewizja przeprowadzona w mie- 
szkaniu Kapoty, dała rezultaty następu- 
jące: znaleziono w bardzo dostatnio ume- 
blowanem mieszkaniu znaczną ilość go- 
tówki, trzy zupełnie legalne paszporty, 
wystawione na fałszywe nazwiska, jed- 
nak z fotografją Kapoty, szczegółową 
dyslokację wojsk polskich w kraju i 
wielką ilość bibuły agitacyjnej: 

Przez podsięp, polegający na tem, 
że telefonującej LR: nniczce bolszewic- 
kiej jeden z funkcionarjuszy policji 
oświadczył, że Kupota jest chory i pro- 
si ją, gd przyszła, wciągnięto w pułap- 
kę jedną z najczynniejszych zwolenni- 
czek komunizmu, takża żydówkę, która 
pełniła stale służbą kurjera między 
Warszawą a Moskwą. Jest nią Liba K., 
kobieta młoda i inteligentna. W chwili 
aresztowania, zaskoczona komunistka, 
zmyśliła natychmiast nazwisko i adres, 
twierdząc, ża jest „osobą Z towarzy- 
stwa“, 

w tę samą BODY wpadł drugi 
pomoonik p. Abla poty. który po 


wiwg tolaewiei w Waran 


wstępnych badaniach także przyznał el 
do swej szpiegowskiej roli. Nadmienl 
należy, że Abel Kapota Jest zdemobil 
zowanym sierżantem W. 

Przypuszczuć należy, "Ze śledztm 

ustali w jaki sposób Kapota wszadł ? 

osiadanie planu dyslokacji wojsk i kil 
był oficer, który w pewien czas po arl 
stowaniu Kapoty chciał wejść do jeg 
mieszkania, lecz zorjentowawszy się 
sytuacji zdołał zemknąć. 

Kapota był znanym w Łodzi 
gdyż w okresie okupacji niemied 
kiej pracował na bruku łódzkim % 
ówczesnej Socjaldemokracji Kr. Pol 
i Litwy, w organizacjach robotni 
czych w kooperatywie „Robotnik 
i tp. Po rozbrojeniu znikł z Łodź 
mówiono, że wyjechał do Sowdepji 
Kapota był osobistym  przyjacieleł 
Lenina, Trockiego i innych *przy 
wódców bolszewizmu, z którymi pra 
cował kiedyś na emigracji w På 
ryżu i Genewie. 

Kapota posiada tu w Łodzi swo 
ją rodzinę. 
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— w Ak wi saa handlu weg- 


łem. (x) ` z yaru da Su 
zaw adonilo Man strat. he wol c wpro- 
wedzania z da 1 października rb. 


wolnego hard! >gGlEEM począwszy od 
tej daty przerwane będą wszalsie do- 
stawy dla mi sta na warun: ach dotych- 
czasowych. Ludność zmuszona będzie 
znopatryteać się w węgiel bezpośrednio 
u sprzedawców. 

Mazistrat po otrzymaniu tego zae 
wiadornienia zwrócił się do min. p. i h. 
rz protestem przaciwao powyższemu za- 
rządzeniu wskazując na to, że węgiel 
bydzie stupiony przez przedsiębiorców 
prywatnych, którzy podczas najwięk- 
szych mrozów sprzedawać będą węgiel 
po cenach paskarszich, co uniemożliwi 
uboższej. ludności nabywanie opału i 
przyczyni się do wzmożenia chorób w 
naszym micście. Dla poparcia swego 
protestu Magistrat wskazuje na kon- 
scewencje wprowadzenia wolnego handlu 
zbożem, któro tas fatalnia zaciążyły 
nad ludnością. 
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PRRRZZZERZRYRZZERZZRA Szkoła Handlowa Niedzielna i Wieczorna 

|„ChRic Parisien‘ | 
PIERWSZORZĘDNA PRACOWNIA 
HAFTÓW ARTYSTYCZNYCH 


maszynowych | ręcznych dla kontekcji damskiej 
Sz. SZOR, dą, 


ul, GDAŃSKA N 2% (Długa). 
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J:dnozześnio Mayistrat zwrócił się 
do więħszych miast z propozycją prze- 
siania analogicznego protestu co min. 
przemysłu i handlu. 

— Usunięcla urzędników z Magistrėtu. 
(k) Magistrat usuną! z zajmowa.ycu po- 
sad kilku urzydaików 1 urz:dniczex za- 
trudnionych w kasia głównej za nie- 
sumienne pełnienie obowiąz ów i nie- 
odpowiednie zachowanie sią wobec pu- 
bliczności 

— Zboża dla ciężko pracujących. — 
Państwowy Urząd Zvożowy zawiadomił 
Magistrat m. Łodzi, że w związku z li» 
kwidacją Urzędu, Min. Aprowizacji przy- 
dzieliło tytułem zaległych deputatów dla 
cięż»o pracujących przeszło 300 (trzy- 
sta) wagonów zboża po wyjątkowo ta- 
niej cenie, jednakże tylko za uprzednią 
wpłatą gotówki, Ze względu, ża Magi- 
strat nia dysponuje na ten ce! tak znacz* 
ną sumą, która przekracza sto milionów 
mk, konieczny jest jasnajszybszy współ- 
udział sfer zainteresowanych w formie 
przedpłaty. 
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PRACA — 4 wrz śą 1321 r. 


Dotychczasowe wpłaty są tak mi- 
nimalne, że w żaden sposób nie przy- 
czy sią się do uskutecznienia tranzakcji. 

— Kompanja do Częstochowy. (r) Jak 
już donosiliśmy, z Łodzi wyjeżdża kom- 
pania do Częstochowy. Wyjazd pątni- 
ków, w środę rano specjalnym pociągiem 
o godz. 8. Powrót o godz. 8 w-czwar* 
tek wieczorem, dn. 8 bm. Blety za 
okazaniem kwitu z pieczęcią parafjalną 
Św. Krzyża, można nabywać na dworcu 
Fabrycznym we wtorek od godz. 4 pp. 
Cena biletu 192 mk. 


Teatr, muzyka | sztuką, 
Teatr Miejski. 
Dziś powtórzony ate wspaniały 
Wyspiańskiego „Bolesław 
Smlały* w premierowej obsadzie z p. 
Zyteckim i Świerczewską w głównych 
rolach. Reżyseruje dyr. Z. Noskows:i. 
— Przedstawienia dla zrzeszeń ro- 
botniczych. Komisja Teatralna zawia- 
dama Zarządy Zw qzków i Stow. robot- 
niczych i inteligentnych w Łodzi, iż 


wa "mskie podręczniki dia Szkół powszechnych, średnich a zawouowych: 5) 
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Szcóć aktlów z 
łośo. W 
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Dramat psycho- 
logiczny w ,6-iu 
aktach. 


dotychczas niezbadanej duszy ludzkiej. 


ZIWWA PRZYGOBA 


Wspaniały. dramat w 5-ciu aktach wytwórni włoskiej,CINES* w i A 
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przedstawienia dla członków tychże 
związków odbywać się będą w ponie- 
działci i soboty» 

Pierwsze przedstawienie odbędzie 
się w sobotę, dn. 10 września, o godz. 8 
wiscz., drugie zaś w poniedziałek, d. 12 
września b. r. 

Bilety do sprzedaży wśród człon- 
ków otrzymywać mogą w kasie teatru 
od godz. 10—2 pp. tylko delegaci, upo» 

ważnieni przez Zarządy Związków. W 
upoważnieniach zaznaczona być winna 
odpowiedzialność za zwrot należność. 
Sprzedał biletów rozpoczy'a się w dn. 
S września r. b. Niesprzedana bilety 
na widowiska w dn. 10 września należy 
zwrócić najpóźniej w dniu 8 września, 
na widowisko w dn. 12.9 najpćźaiej 9 
września. 

Na następne widowiska b lsty sprze- 
dawane bzdą w czwartki i piątki. Zwro” 
ty z ssteżeunich widowisk w nastzpne 
czwartki i inean 
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W soboty, niedzielę i święta podwyższono. 
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W roli głównej znana wszechświatowa gwiazda kinematograficzna AURELIA SYDREYV, 
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Początek ork. o godz. 8 wiecz., 


przy Stowarzyszeniu 


p Polskich Kupców i Przemysłowców Ghrześcijan 

4 Gdańska (Dluga) 45 

|| zawiadamia, że egzamine wstępsa | poprawkowe rospoczną się 
5 września, lekoje 8 września. 

SE a przyjmuje Kancelarja Szkoły eodziennie od 7 do 


-57 Dyrektor Szkoły ROMAN TULIN. 


mme 


Nowy repertuar. 


rożyserją E REJEKA I 
g udział. calkow. zespoła 


1. W katorgach. 2. Szczera spowiedź. 8. Podstęp bankiera. 4. Tajemnica kopalni. 5. Piekielna pogoń. 6. Tryumf sprawiedliwości. 


MJ WIĘZY WIARY "TEZ 


Początek w dnie powszednie o DR 7. 
w sobotę i święta o godz. 4 
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Dwie codziny Smiech. 


Sketch w 1 odsłonie pod B 


W częścł koncertowoj bierze udział cały 
zospół z doangażowanbmi siłami. 


14 solowych numerów — tańce. 


przedstawienia o godz. 9 wiecz. 


owsą, słomy i siana 


prosimy składać do Zarządu Łódzkiej Straży 
Ogniowej Ochotniczej, Łódź, Sienkiewicza 54. 


Łódzka Straż Ogn'owa Ochotnicza. 


Portowa dzielnica Londynu. 


Początek przedstaąwizń o 3-cj. 
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LECZNICA LEKARZY SPECJALISTÓW 


Piotrkowska He, I7, drugie podwórze. 


2y 


EE AEE 
j . , . LLALL IL 
10—11 choroby wewnętrzne z dr. Maguzins«i 
LIES1Z cher. skórne | wener. z dr. Dutkiewicz 
11—12 cheroby kobiece 2 dr. Lugowaxi 
111A—1 cher. wewnętrzne I dzie- A 
cinre (płuc i serc) dr. Oslsoki 
12—1 choroby chirur, I kobiece A dr. Actyfikiawiez 
. 1-2 RY, wener. z dr. Supsiomicz 
; tr. Mi K 
3—4 choroby chirur, kobiece i aż Mirka . 
3—4 chor. wewnętrz, i dziecin. dr, Jokiel 
4—5 choroby nerwowe pen. frod. t piątek dr. Mittoistaodt 
hj—=2'h| choroby kobiece codzien. dr. Ktaw. Jasiński 
1q:—2'/4 chere>y nerwowe dr. Starzyński 


cheraby goss, gardłal uszu 


choroby nosa gardla i uszu 
*choruby oczu 

chec. dzieci 

ehur. wenarycz. ! skórne 
chor. sosa uszn Í gardła 


UWAGA: 1) Lecznica oiwartą codzień prócz świąt 
Parada 200 mk. Operacje i opatrunki wszelkiege rodzaja—od umowy. 
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[0 ŁO 
pozpizuje konkurs na sprzedaż: 


10 wagonów fasoli bronzowej na ryzyko i niebezpieczeństwo 
dostawcy, następnie 

2,000 beczek z łoju, śledzi, smalcu, 

142 faski z marmelady, 
40,000 sztuk worków jutowych zdatnych do reperacji, 

2 wagony puszek blaszanych nowych z pokrywkami, 

8,000 kg. szmat. jutowych, 
1,000 butelek z wina, 

700 skrzyń drewnianych i blaszanych, 
18,000 kg. odpadków zbożowych, 

stare żelazo È puszki z konserw (szmelce). 

Oferty należycie ostemplowane wnosić do Intendentury O. Gen. 
Łódź, ul. Cegielniana N£ 18, na ręce Kierownika Wydziału Żywnoś- 
ciowego do dnia. 8-go września 1921 r.—godz. 10, o której to godzi- $ 
nie nastąpi ewentualnie przetarg ustny. i 

Do każdej oferty musi być dołączony kwit złożonego w Dziale f 
Kontroli Gospodarczej ul. Gdańska NM: 49 wadjum w ilości 5% od 
wartości kupna. 

Kwity wadjum ofert. nieuwzględnionych będą wydawane z po- 
wrotem tego samego dnia f 

Powyższe przedmioty można oglądać w Wojskowym Okręgowym 
Zakładzie Gospodarczym Dworzec Łódź—Kaliska i Ogrodowa NM 35. 

Oterty względnie przetarg odbywają się na każdy artykuł ogo- 
bno w całej ilości lub częściowo. 

Intendentura zastrzega sobie prawo niesprzedania, jeżeli by ceny 
oferowane okazały się za niskie. 


WET UROK ŁAD 701077: WOTA ATE RET TT EWZEOW a I SWZ 
Towarzystwo Rzemieślnicza „RESURSA“ w Łodzi, 
W niedzielę dnia 11 września r. b. o godz. 10 rano, w lokalu 
własnym przy uł. Kilińskiego N 117, odbędzie się 


Półraczie Ogónę Zebranie CZŁONKÓW Wa 


celem zaznajomienia członków z działalnością Zarządu za pierwsze półro- 
cze 1921 roku. 
O gremialne przybycie p. p. Członków prosi 


dr. Czaplicki 
dr. Gzidkerg 
Ur. Kornioki 
Dr. Nawioki 
D-, Stawowozyk 
Altenbergor 
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Wydawca Zarząd Okręgowy N.P.R. w Łodzi. 


Dziś i dni następnych! 


Najnowsza sensacja! 


Tłoczonop w drukarni „Praca“ kszejazd 3, 5 


À . YA p. e K DA 4% e 3 + kry = Č a 


>, tajnych aktów policji londyńskiej 


Film ten wzbudził na całym świecie niebywałą sensację. 
Początek przedstawień o Aeej. 


Kajety szkolne 


i wszelkie materjały piśmienna dla ucząa 


cej się młodzieży po cenach przystępnych. Ko- 
operatywcom I Instytucjom społecznym specjalny rabat, poleca 


A. U. Luksenberg, Łódź 
Piotrkowska 3i. 


|... ai] r z 
Wobec nieprzybycia przewidzianej w statucie 
dostatecznej ilości pełnomocników na zwoły- 
wane uprzednio Zebrania, Władze VI Towa- 
rzystwa Pożyczkowo -Oszczędnościowego, 
Przejazd Ni 14, zapraszają w 5 terminie na 


Walne Roczne Zebranie 


p. p. pełnomocników, mające się odbyć w lo- 
kalu własnym w dn. 14 września 1921 roku 
o godz. 7 wiecz. z porządkiem następującym: 


1) Zagajenie i wybór przewodniczącego, 
2) Sprawozdanie Władz. T wa z działalności za 1020 r. 
3) Wniosek Zarządu o likwidacji T-wa. 
RADA i ZARZĄD. 
UWAGA: Ze względu na ważność punktu 3 porządku 
dziennego upraszamy o nteodzowne t liezne przybycie. 
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Potrzebny chłopiec 


umiejący dobrze czytać i pisać po polsku, do prac 
biurowych. 


Oferty piśmienne, składać należy do administracji „Pracy“ 
dla „Zjodnoczonych”. 


Mąkę żytnią różnego przemiału 
wagonowo | NA orki ze SKłAKU 


jakoteż 
żyto, pszenicę, jęczmień i kartofle 
po cenach rynkowych poleca 
Dom Handlowy Jan Straus i S.Xag 


Piotrkowska 89, telefon 589. 


Niniejszym podajemy do wiadomości wszy- 
stkich firm handlowych 1 urzędowych, że zaku- 


pujący 

Pan Tusińslki 
z dniem 15,8 1921 r. w naszem Stow. nie pracuje. 
w Radsposzczu. 
TEN ILZTAWZA BEBO" 
Lecznica chorób zębów 


Lekarza-dentysty H. PAUSS 
125, Piotrkowska (43. 
BS” Dla klasy robotniczej. zz 


2a plombowanie oraz wprawiania zębów i 
optata podług taksy. i 


Zarząd Stow. Spoż. 


BRAR G 


Choroiy skórne I weneryczne okarz-Poutysta 
Dr. LEWKOWICZ Marja Ludraniseka 
wróciła 


Konstantynowska 12 


od 9—1 f od 6—8 wiec. 
Panie od 5—6 po poł. 


Sweatry 
czyste-wołniane w ładnych 
kolorach, szale, pończochy 
w wielkim wyborze 
Petorsiige | Szmolka 


Piotrkowska 33' 


przyjmuje od 10—1 i od 3—7. 
ZIBLONA 28 róg Pańskiej. 

| Podac męce win OGR OMA BW | 
Lozarzeddntiysia 


P. Żytnicka 


powróciła 
Konstantynoweka 9. 


Szkoła 
Zawodowa kroja I szycia 
Dyplomowanej Uczenicy Pary- 
skiej Akademjl Kroju 
Apelanji Kapydłoweklej 
Łódź, Piotrkowska 154 

Nauka krojn, szycia, paso- 
wania | modelowania. Uczenice 
otrzymują śwadectwa. Kurs wszel- 
kich robot ręcznych, Zaplsy od 
10—1. Dla pracujących kursy 
wieczorowe. Sprzedaż fasonów 
papierowych, 


[ZIE WATY. KOZA 
Powrócił 
Dr. L. PRYBULSKI 


Choroby skórne, włosów weno- 
ryczno, moczopłciowe (niemoę 
plo.) od 9—1 1 5—8 od 4—b 
dia Pań. 


ZAWADZKA N 1. 


TAKMIO! 

tylka m mniag 
bo w mieszkaniu pry- 
watnem 


Nadeszły towny: 


Kowerkoty 
Qabardiny 
bBostony 
BSzewloty 
Korty 
Bukna 
Barchany 
Flanele 
Bibiry 
Płótna 
Madepolany ne bioliznę: 
pościel, wsypy 1 nhustki. 


Najtańsze źrudło: 
DZIELNA N: 34 


Hurt. Dotsł. 


Dr. DUTKIEWICZ 
powrócił 


choroby skórne i weneryczne 
ul. Pietrkowska 50, 


J e atiy; WIĘZY CZEESNZYZCCZIĘ 
Poirzehni chlopcy 
do roznoszenia gazeł 
Zgłaszać się z kaucją 
105590 ma. 
do admin. „Praca“. 


POTER E ZE POETY ZEK 
Bachalteryjue kur- 
sy Lubińskiego. Zapisy Fu pler- 
wsze półrocza: Bachaiterja, koe 
respondencja, arytmetyka, pisia 
nie na maszyasch. Wydawnie« 
twa kuraów, PÓdręczniy| buchalte- 
rji, koresponźencji do nabycia w 
księgarniach f kancelacji, Piotr- 
kows: a 9162 -8 
Kieta Józefa zsgnbila pasz- 

port niemlccki, wydany w 
Łodzi. 3148—3 

Istrzak Szczepan zagubił kartę 

bezterminowego_uilopu, wy- 
giną z P. K. U. wr Łodzi, 3i53-8 
parech Stefauja zagubilu pae 

saport rosyjski, wydany w 
Rx!nooszrzn 3119—3 


A) r a 
Stolurze mebląwi 
potrzebni, Orla 23, Stolarnia. 

q I mlodsza paniens 
ŚluŻĄCa ka ineine do 
etkierni, Kornbrota, Cegielniana 
N 33. 3121—2 

ou a 
Jiraw Mieczysław zagubh pasze 
port familijny niemiecki, Wy- 
dany RELód zi. T LE 
rj sz'ncta suks, rasy wilcz?j trze- 
ci tydzień temu, proszę O" pro- 
wadzić za nagrodą KIN ES 
? — 

= 8%, P. Dąbek. : a 
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